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Stra te gie za rzą dza nia roz wo jem re gio nal nym
Stresz cze nie
W pro ce sie  pla no wa nia  stra te gicz ne go  for mu łu je  się  stra te gię  roz wo ju  oraz  pro gra -
my  ją  re ali zu ją ce.  Pla no wa nie  jest  pod sta wą  do przy go to wa nia  i po dej mo wa nia  de cy zji
do ty czą cych  za sad,  kie run ków  i tem pa  per spek ty wicz ne go  roz wo ju.  Opra co wa nie  stra te -
gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym  jest  przed się wzię ciem  o du żej  ska li  zło żo no ści.  Obej -
mu je  de cy zje  do ty czą ce  per spek tyw  roz wo jo wych,  for mu ło wa nie  ce lów  i okre śla nie  (wy -
bór)  spo so bów  ich  re ali za cji,  ana li zę  uwa run ko wań  spo łecz no -po li tycz nych  oraz  gro ma -
dze nie  i prze twa rza nie  in for ma cji.  Uwa run ko wa nia  okre śle nia  stra te gii  ma ją  wie lo stron -
ny  cha rak ter.  Żad ne go  z wy mie nio nych  ob sza rów  nie  mo żna  uznać  za mniej  wa żny. 
Ce lem  opra co wa nia  jest  pró ba  iden ty fi ka cji  pod sta wo wych  pro ble mów  w for mo wa -
niu  stra te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym.  Opra co wa nie  za wie ra  krót ki  opis  pla -
no wa nia  roz wo ju  re gio nal ne go  na pod sta wie  li te ra tu ry  przed mio tu,  a na stęp nie  em pi rycz -
ną  we ry fi ka cję  przy ję tej  hi po te zy.  Roz wa ża nia  oraz  sfor mu ło wa ne  na ich  pod sta wie  wnio -
ski  mo gą  być  po moc ne  w wy pra co wa niu  stra te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym.
Wpro wa dze nie
Pla no wa nie  stra te gicz ne  sta no wi  pod sta wę  do przy go to wa nia  i po dej mo wa nia  de cy -
zji  do ty czą cych  za sad,  kie run ków  i tem pa  per spek ty wicz ne go  roz wo ju,  któ ry  z za ło że nia
ma  słu żyć  pod no sze niu  po zio mu  ży cia  miesz kań ców  da ne go  re gio nu. Wkon struk cji  stra -
te gii  po win ny  być  uwzględ nio ne  uwa run ko wa nia,  ce le  i kie run ki  roz wo ju  tak,  aby  słu ży -
ła  ona  kształ to wa niu  świa do mo ści  na ro do wej,  oby wa tel skiej  i kul tu ro wej  je go  miesz kań -
ców.  Re ali za cja  stra te gii  wią że  się  z po bu dza niem  ak tyw no ści  go spo dar czej  spo łecz no -
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* Mgr, PKO BP S.A., Od  dział w Olsz  ty  nie.ści  lo kal nej  oraz  pod no sze niem  mię dzy na ro do wej  kon ku ren cyj no ści  wo je wódz twa.  Słu -
ży  rów nież  utrzy ma niu  ła du  prze strzen ne go,  za cho wa niu  war to ści  śro do wi ska  przy rod -
ni cze go  i kul tu ro we go,  sta bi li zo wa niu  sy tu acji  spo łecz nej  i po li tycz nej.  Opra co wa nie  stra -
te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym  jest  wy ni kiem  kom bi na cji  do stęp nych  za so bów:
eko no micz ne go,  przy rod ni cze go,  spo łecz ne go,  po li tycz ne go  i in sty tu cjo nal ne go1. Spo  sób
re gu lo wa nia  go spo dar ki  wy ni ka  z alo ka cji  za so bów,  za pew nie nia  sta bil ne go  ich  roz wo -
ju,  re dy stry bu cji  do cho du  (Ja siń ski,  2005:  106). Współ cze sne  kon cep cje  za rzą dza nia  roz -
wo jem  re gio nal nym  skła nia ją  się  ku  zrów no wa żo ne mu  i trwa łe mu  roz wo jo wi,  co  ozna -
cza,  że  ka żda  pró ba  ró żni co wa nia  zna cze nia  ob sza rów  go spo da ro wa nia  (za so bów)  lub  przy -
zna nia  prio ry te tów  któ re muś  z ce lów  roz wo ju  na eta pie  two rze nia  stra te gii  bę dzie  za prze -
czać  tej  idei,  a szcze gól nie  in te gral no ści,  kom ple men tar no ści  i zrów no wa żo ne mu  roz wo -
jo  wi (Chmie  lak, 2002: 37). 
1.  Uwa run ko wa nia  bu do wy  stra te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym
Wli te ra tu rze  przed mio tu  de fi ni cje  roz wo ju  re gio nal ne go  są  for mu ło wa ne  ja ko  punkt
wyj ścia  do teo re tycz nych  i apli ka cyj nych  roz wa żań  o po li ty ce  go spo dar czej,  trans for ma -
cji  sys te mo wej,  po li ty ce  re gio nal nej,  pro gra mo wa niu  roz wo ju  re gio nal ne go,  a ta kże  pro -
ce sach  in te gra cyj nych  oraz  glo ba li za cyj nych.  Po szcze gól ne  de fi ni cje  ró żnią  się  stop niem
uogól nie nia  oma wia nej  ka te go rii  eko no micz nej.  We dług  J.  Szlach ty,  „roz wój  re gio nal ny
to  sys te ma tycz na  po pra wa  kon ku ren cyj no ści  pod mio tów  go spo dar czych  i po zio mu  ży cia
miesz kań ców  oraz  wzrost  po ten cja łu  go spo dar cze go  re gio nów,  przy czy nia ją cy  się  do roz -
wo ju  spo łecz no -go spo dar cze go  kra ju”  (Szlach ta,  1997:  9–10). Wce lu  okre śle nia  prze sła -
nek  i funk cji  bu do wy  stra te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym,  uto żsa miać  mo żna  je
ze  zmia na mi  głów nych  kom po nen tów: 
• po ten cja łu  eko no micz ne go,
• za so bów  na tu ral nych,
• za go spo da ro wa nia  in fra struk tu ral ne go,
• ła du  prze strzen ne go,
• po zio mu  wy ko rzy sta nia  wie dzy  i mo żli wo ści  jej  roz wo ju,
• lo gi ki  go spo da ro wa nia  prze strzen ne go.
Głów nym  za da niem  sa mo rzą du  wo je wódz kie go  jest  sfor mu ło wa nie  stra te gii  roz wo -
ju  wo je wódz twa,  czy li  do ku men tu  okre śla ją ce go  ce le  oraz  środ ki  i spo so by  ich  re ali za -
cji.  Po win na  kon cen tro wać  się  ona  na na stę pu ją cych  for mach  ak tyw no ści  (Ję drze jow ski,
2004: 42):
• two rze niu  wa run ków  roz wo ju  go spo dar cze go,  w tym  w szcze gól no ści  na kre owa -
niu ryn  ku pra  cy,
• utrzy ma niu  oraz  roz bu do wie  in fra struk tu ry  spo łecz nej  i tech nicz nej  o zna cze niu  wo -
je wódz kim,
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1 W li te ra tu rze  wy stę pu ją  nie jed na ko we  spo so by  kla sy fi ko wa nia  za so bów  znaj du ją cych  się  w dys -
po zy cji  oraz  czyn ni ków  od dzia łu ją cych na roz wój  re gio nal ny.• po zy ski wa niu  środ ków  fi nan so wych  (pry wat nych,  pu blicz nych)  na re ali za cję  za -
dań  z za kre su  uży tecz no ści  pu blicz nej,
• wspie ra niu  roz wo ju  na uki  i po pie ra niu  po stę pu  tech no lo gicz ne go  i in no wa cji,
• pro mo wa niu  wa lo rów  i mo żli wo ści  roz wo jo wych  wo je wódz twa  (w ce lu  za an ga żo -
wa nia  ka pi ta łów  kra jo wych  i za gra nicz nych),
• po dej mo wa niu  dzia łań  na rzecz  pod no sze nia  po zio mu  wy kształ ce nia,
• ra cjo nal nym  ko rzy sta niu  z za so bów  przy ro dy  oraz  kształ to wa niu  śro do wi ska  na -
tu ral ne go,
• wspie ra niu  roz wo ju  kul tu ry.
Pro ce du ry  i me to do lo gia  opra co wy wa nia  wie lo let nich  pro gra mów  oraz  stra te gii  (do -
sko na lo nych  wraz  z po stę pem  wie dzy  o pro ce sach  go spo dar czych  i po ja wia ją cych  się  no -
wych  uję ciach  mo de lo wych)  po zwa la ją  na za pew nie nie  w ich  ra mach  peł nej  ko or dy na -
cji.  Wie lość  pro ce dur  i stra te gii  jest  zja wi skiem  na tu ral nym,  jed nak  brak  spój no ści  pro -
wa dzi  do po wsta nia  trud nych  do prze wi dze nia  sprzecz no ści  w sys te mie  go spo dar czym.
Me cha ni zmy  współ dzia ła nia  ró żnych  sa mo dziel nych  or ga nów  i uzgad nia nia  dzia łań  zwią -
za nych  z kre owa niem  roz wo ju  po wia tu,  gmi ny,  wo je wódz twa  są  klu czem  do roz wią za -
nia  pro ble mu  ko or dy na cji  we wnątrz re gio nal nej  i uzy ska nia  od po wied niej  efek tyw no ści
wszyst kich  dzia łań  w ob rę bie  re ali za cji  stra te gii  re gio nal nej.  Prze szko dę  w re ali za cji  roz -
wo ju  re gio nal ne go  mo że  ta kże  sta no wić  (oprócz  me to dy ki  pla no wa nia  stra te gicz ne go  i źró -
deł  fi nan so wa nia)  brak  no wej  ge ne ra cji  urzęd ni ków  otwar tych  na świat  i za cho dzą ce  w nim
zmia ny,  pre zen tu ją cych  od po wie dzial ne  po dej ście  do sys te mu  war to ści  i prze strze ga ją cych
okre ślo nych  za sad  po stę po wa nia  oraz  norm  i war to ści  przy ję tych  w pra cy  za wo do wej  (Bo -
row ski,  Si kor ski,  2006:  10).
Py ta nie:  czy  i w ja kiej  mie rze  ce le  roz wo ju  for mu ło wa ne  na ró żnych  szcze blach  struk -
tu ry  pod mio to wej  wo je wódz twa  są  wo bec  sie bie  kom ple men tar ne,  jest  py ta niem  nie  ty -
le  o we wnętrz ną  zgod ność  for mu ło wa nej  stra te gii,  ile  ra czej  o oce nę  szans  na re ali za cję
ce lów  stra te gicz nych  w kon tek ście  po dzia łu  kom pe ten cji  i za kre su  upraw nień  po sia da nych
przez  po szcze gól ne  pod mio ty  (w tym  in stru men tów  od dzia ły wa nia).  Pod mio ty  go spo dar -
cze,  in sty tu cje  i or ga ni za cje  znaj du ją ce  się  na ob sza rze  da ne go  re gio nu  sta no wią  głów ne
ele men ty  tzw.  oto cze nia.  Ko niecz ne  jest  pro wa dze nie  dia lo gu  i wy pra co wa nie  kon sen su -
su,  co  do war to ści  i re ali zo wa nych  ce lów  wszyst kich  skład ni ków  oto cze nia,  spój no ści  ich
dzia łań  i wspól nych  ce lów. 
2.  Mo de le  bu do wa nia  stra te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym
We dług  Hau sne ra  (2008:  370)  roz wój  spo łecz no -go spo dar czy  ma  ewo lu cyj ną  na tu -
rę,  jest  nie li ne ar ny,  nie jed no li ty  i nie rów no mier ny,  dla te go  war to ścio wa nie,  pro gra mo wa -
nie  i okre śla nie  ce lów  jest  pro ce sem  trud nym  i cza so chłon nym.  Więk szość  tech nik  eko -
no micz nych  opi su ją cych  w spo sób  skwan ty fi ko wa ny  go spo dar kę  wy ma ga  in for ma cji  o cha -
rak te rze  kom plek so wym,  któ re  umo żli wia ją  po rów na nia  i two rze nie  ró żno rod nych  re la -
cji,  przede  wszyst kim  w cza sie.  Brak  od po wied niej  ba zy  in for ma cyj nej  czę sto kroć  unie -
mo żli wia  za sto so wa nie  mo de lu  po praw nie  opi su ją ce go  rze czy wi stość  da ne go  re gio nu.
Zmu sza  to  do sto so wa nia  uprosz czeń  i ogra ni cza nia  mo de lu  przez  do pa so wy wa nie  go
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67do da nych  em pi rycz nych.  Dzie je  się  to  ze  szko dą  dla  traf no ści  prze pro wa dza nych  sy mu -
la cji  i pro gnoz  go spo dar czych. 
Sto so wa ne  czę sto  uzu peł nia nie  da nych  rze czy wi stych  sza cun ka mi  wła sny mi,  któ ry -
mi  po sił ku ją  się  twór cy  mo de li,  sta no wi  pew ne,  acz kol wiek  nie do sko na łe  roz wią za nie.  Jest
ono  ko niecz ne,  choć  sza cun ki  wła sne  są  obar czo ne  du żą  do zą  nie pew no ści.  Nie  mo gą  być
za tem  od po wied nią  ba zą  do ge ne ro wa nia  in for ma cji  o cha rak te rze  de cy zyj nym.  Ogra ni -
cze nia  ba zy  da nych  po wo du ją,  że  wy ni ki  pro gnoz  spraw dza ją  się  w krót kich  okre sach
i głów nie  w ba da niach  od cin ko wych,  o ma łej  ska li. 
Ogra ni cze nia  in for ma cyj ne,  któ re  sta no wią  wstęp ne  uwa run ko wa nie  dla  sto so wa nia
tech nik  ma te ma tycz nych  pod czas  spo rzą dza nia  stra te gii,  nie  ozna cza ją,  że  trze ba  re zy gno -
wać  ze  sfor ma li zo wa nych  tech nik.  Wnio sek  ten  był by  da le ce  nie wła ści wy  i wręcz  szko -
dli wy  dla  do sko na le nia  me to do lo gii  bu do wy  stra te gii  re gio nal nych.  Mo żna  na wet  przy -
jąć,  że  obec nie  na le ża ło by  po świę cić  nie co  uwa gi  i cza su  na in ten syw ne  pra ce  zwią za ne
z for mu ło wa niem  od po wied nich  tech nik  mo de lo wych  i ko ja rze nie  ich  z za so ba mi  in for -
ma cyj ny mi,  któ re  wraz  z upły wem  cza su  za czną  po wsta wać,  roz wi jać  się  i wzbo ga cać.
Wśród  tech nik  o zna cze niu  apli ka cyj nym  mo żna  wy mie nić  na stę pu ją ce:
• eko no me trycz ne,
• sy mu la cyj ne,
• tak so no me trycz ne,
• opty ma li za cyj ne.
Po szcze gól ne  tech ni ki  na le żą  do warsz ta tu  eko no micz ne go  i mo gą  być  sto so wa ne
do roz wią zy wa nia  ró żnych  pro ble mów  two rzo nej  stra te gii  re gio nal nej,  a ich  za sto so wa -
nie  po win no  za le żeć  od jej  ho ry zon tu  cza so we go,  za kre su  te ma tycz ne go,  stop nia  szcze -
gó ło wo ści.  Wa żna  jest  przy tym  re la cja  ujęć  cząst ko wych  do uję cia  kom plek so we go,  za -
wie ra ją ce go  z za ło że nia  w swej  for mu le  syn te zę  ra chun ków  cząst ko wych. 
Licz ni  au to rzy  po dej mu ją  pró bę  bu do wy  syn te tycz nych  wskaź ni ków  roz wo ju  lo kal ne -
go.  Są  to  wskaź ni ki  sta tycz ne,  umo żli wia ją ce  po rów na nie  po zio mu  roz wo ju  po szcze gól nych
jed no stek  te ry to rial nych  na tle  in nych  jed no stek  te go  sa me go  ty pu.  Pod sta wą  pro wa dzo nych
przez  nich  ba dań  jest  kla sy fi ka cja  cech  cha rak te ry zu ją cych  po szcze gól ne  jed nost ki  ze  wzglę -
du  na kie ru nek  ich  od dzia ły wa nia  na roz wój  – sty mu lan ty  (ce chy,  któ rych  wy ższe  war to -
ści  licz bo we  im pli ku ją  wy ższą  oce nę  stop nia  roz wo ju),  de sty mu lan ty  (ce chy,  któ rych  wy -
ższe  war to ści  licz bo we  im pli ku ją  spa dek  tej  oce ny)  i no mi nan ty  (ce chy  cha rak te ry zu ją ce  się
okre ślo nym  po zio mem  na sy ce nia,  od któ re go  wszel kie  od chy le nia  im pli ku ją  ne ga tyw ne  zmia -
ny  oce ny  stop nia  roz wo ju).  Na stęp nie  mie rzo ny  jest  sto pień  roz wo ju  z za sto so wa niem  me -
tod  tak so no mii  li nio wej,  np.:  uni ta ry za cji  ze ro wej,  śred nich  rang,  kla sy fi ka cji  wzor co wej,
stan da ry zo wa nych  sum,  wzor ca  roz wo ju,  sum  nor ma li zo wa nych.  Sej -Ko la siń ska  i Zie liń -
ska  (2003:  52)  pro po nu ją  prze pro wa dze nie  ba da nia  zrów no wa żo ne go  roz wo ju  gmin  na pod -
sta wie  18  mier ni ków  syn te tycz nych,  po gru po wa nych  we dług  czte rech  fi la rów  te go  roz wo -
ju: ła du  śro do wi sko we go,  spo łecz ne go,  eko no micz ne go  oraz  in sty tu cjo nal ne go  [Sej -Ko la -
siń ska,  2003:  52).Do te go  nur tu  po mia ru  roz wo ju  lo kal ne go  mo żna  za li czyć  licz ne  opra -
co wa nia  z za kre su  ba dań  ilo ścio wych  wa run ków,  po zio mu  i ja ko ści  ży cia  miesz kań ców.  Przy -
kła dem  po mia ru  po zio mu  ży cia  miesz kań ców  mo gą  być  ba da nia  (Bia łas,  2004:  37),  w któ -
rych  za pro po no wa no,  aby  syn te tycz ny  mier nik  po zio mu  ży cia  miesz kań ców  kon stru ować
na pod  sta  wie 18 cech po  dzie  lo  nych na osiem grup (Bia  łas, 2004: 37):
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68• ochro na  zdro wia  i opie ka  so cjal na,
• ry nek,  wa run ki  i bez pie czeń stwo  pra cy,
• wy na gro dze nia  i do cho dy  lud no ści,
• wa run ki  miesz ka nio we,
• oświa ta  i edu ka cja,
• re kre acja,  kul tu ra  i czas  wol ny,
• ko mu ni ka cja  i łącz ność,
• bez pie czeń stwo  pu blicz ne.
W tra dy cyj nych  teo riach  roz wo ju  do mi nu ją cą  ro lę  od gry wa ły  czyn ni ki  eko no micz -
ne. Wostat nich  la tach  w teo rii  roz wo ju  spo łecz ne go  pod kre śla  się  ro sną ce  zna cze nie  tzw.
nie ma te rial nych  czyn ni ków  roz wo ju,  do któ rych  za li cza  się  m.in.  ka pi tał  ludz ki  oraz  me -
cha ni zmy  in te rak cji  i par ty cy pa cji  spo łecz nej  (czę sto  okre śla ne  ja ko  ka pi tał  in sty tu cjo nal -
ny  i spo łecz ny).  Do świad cze nia  ostat nich  lat  po twier dza ją,  że  kra je,  któ re  umia ły  wy ko -
rzy stać  czyn ni ki  spo łecz ne  i in sty tu cjo nal ne,  roz wi ja ły  się  znacz nie  szyb ciej  i w spo sób
bar dziej  trwa ły  niż  pań stwa,  w któ rych  po li ty ka  roz wo ju  ba zo wa ła  na tra dy cyj nych  czyn -
ni kach  wy twór czych.  Go spo dar ka  jest  zbio rem  po wią za nych  ze  so bą  ele men tów,  od dzia -
łu ją cych  na sie bie  i wza jem nie  za le żnych.  Z po łą cze nia  i od dzia ły wa nia  ele men tów  skła -
da ją cych  się  na sys tem  po wsta je  no wa  ja kość  (Bed nar ski,  Wil kin,  2007:  25).  Dla  kon ku -
ren cyj no ści  re gio nów  pod sta wo we  zna cze nie  ma ją  sze ro ko  ro zu mia ne  za so by  spo łecz ne,
wśród  któ rych  na pla nie  pierw szym  umiesz cza  się  ja kość  ka pi ta łu  ludz kie go  oraz  in fra -
struk tu rę  i in sty tu cje.  Co raz  więk sze  zna cze nie  ma  ta kże  dys po no wa nie  stra te gia mi  roz -
wo ju  re gio nal ne go,  wo kół  któ rych  zbu do wa no  kon sen sus  spo łecz ny  wa żnych  part ne rów.
Sze ro ka  par ty cy pa cja  spo łecz na  jest  bo wiem  pod sta wo wym  wa run kiem  roz wo ju  na pod -
sta wie  en do ge nicz ne go  po ten cja łu  re gio nu.  Dzie je  się  tak,  mi mo  wzro stu  po zio mu  otwar -
to ści  struk tur  spo łecz no -eko no micz nych  re gio nów,  co  jest  cha rak te ry stycz ne  dla  roz wi -
nię tej  go spo dar ki  ryn ko wej.  Przy ję cie  za so bo wej  stra te gii  roz wo ju  (kon cep cja  opar ta  na en -
do ge nicz nej  teo rii)  mo że  więc  ogra ni czyć  po mna ża nie  wła snych  za so bów  za so ba mi  ze -
wnętrz ny mi.  Z tych  wzglę dów  roz wa ża nia  sku pio ne  wo kół  pro ble mów  o re gio nal nym  cha -
rak te rze  bar dzo  czę sto  pro wa dzą  do dys ku sji  nad za gad nie nia mi  ustro jo wy mi,  w tym  po -
li ty ki  spo łecz nej. Woma wia nej  pro ble ma ty ce  na le ży  uwzględ nić  glo ba li za cję  i go spo dar -
kę  opar tą  na wie dzy  (Hau sner,  2008:  276).  Go spo dar ka  re gio nów,  na ryn ku  lo kal nym  bę -
dą ca  po za  kon ku ren cją  lo kal ną,  mu si  uwzględ niać  kon ku ren cję  glo bal ną  (go spo dar ka  dzia -
ła  bo wiem  na ryn ku  lo kal nym  i po nadna ro do wym),  któ ra  jest  za in te re so wa na  tym  ryn kiem.
Nie zbęd ne  jest  sta le  mo ni to ro wa nie  pro ce sów  roz wo ju  wie dzy  na świe cie  w wy bra nych
ob sza rach,  aku mu lo wa nie  tej  wie dzy  oraz  wy pra co wa nie  umie jęt no ści  jej  wy ko rzy sta nia.
Kon cen tra cja  na ryn ku  po nadna ro do wym  ozna cza  bar dziej  swo bod ny  do stęp  do za so bów
wie dzy  znaj du ją cej  się  po za  re gio nem  i kra jem  ma cie rzy stym.  Ozna cza  też  więk szą  kon -
ku ren cję  glo bal ną  i lo kal ną  (Stań czyk -Hu giet,  2007:  88).
W li te ra tu rze  przed mio tu  sto sun ko wo  du żo  miej sca  po świę ca  się  za gad nie niom  me -
to do lo gicz nym  i warsz ta to wym.  Przy ję to,  że  do świad cze nia  ze bra ne  w trak cie  ba dań  przy -
czy nią  się  do dal sze go  roz wi nię cia  pro ble ma ty ki  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym. 
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war miń sko -ma zur skie go
Jak  już  wcze śniej  za zna czo no,  ce lem  ni niej sze go  opra co wa nia  jest  iden ty fi ka cja  pod -
sta wo wych  pro ble mów  two rze nia  stra te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym  tech ni ką
stu dium  przy pad ku.  Przy ję to  hi po te zę,  że  przy dat ność  stra te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re -
gio nal nym  za le ży  od za sto so wa nia  pod czas  jej  bu do wy  wła ści wej  pro ce du ry  i do bo ru
wskaź ni ków.  Hi po te zę  zwe ry fi ko wa no  na pod sta wie  ba dań  „Stra te gii  Roz wo ju Wo je wódz -
twa  War miń sko -Ma zur skie go”.  Wy ko rzy sta no  w tym  ce lu  do ku men ty  pro gra mo we,
a szcze gól nie  do kład nie  prze ana li zo wa no  do ku ment  osta tecz ny,  czy li  „Stra te gię  Roz wo -
ju Spo łecz no -Go spo dar cze go  Wo je wódz twa  War miń sko -Ma zur skie go”  okre śla ją cą  ce le
i dzia ła nia  na la ta  2000–2015. 
Sej mik Wo je wódz twa War miń sko -Ma zur skie go  28  ma ja  1999  r.  pod jął  uchwa łę,  któ -
ra  da ła  pod sta wę  do roz po czę cia  prac  nad stra te gią  roz wo ju  spo łecz no -go spo dar cze go  wo -
je wódz twa.  Sze ro ko  za kro jo ne  dzia ła nia  obej mo wa ły  przede  wszyst kim:  zdia gno zo wa -
nie  sy tu acji  i sfor mu ło wa nie  pew nej  wi zji  roz wo ju,  okre śle nie  ob sza rów  stra te gicz nych
dla  War mii  i Ma zur,  prze pro wa dze nie  kon sul ta cji  eks perc kich  oraz  kon sul ta cji  spo łecz -
nych.  Stra te gia  by ła  opra co wy wa na  me to dą  spo łecz no -eks perc ką,  z udzia łem  kon sul tan -
tów  ze wnętrz nych,  re pre zen tu ją cych  In sty tut  Ba dań  nad Go spo dar ką  Ryn ko wą  w Gdań -
sku.  Za an ga żo wa no  ta kże  licz ne  pod mio ty  go spo dar cze  i spo łecz ne  w re gio nie.  Za sto so -
wa ne  me to dy  i tech ni ki  po wie la ły  pro ces  two rze nia  stra te gii  roz wo ju  w in nych  wo je wódz -
twach  w tym  okre sie. Wpro ce sie  two rze nia  stra te gii  wy ko rzy sty wa no  do tych cza so wy  do -
ro bek  pla ni stycz ny,  tj.  stra te gie  by łych  wo je wództw:  el blą skie go,  olsz tyń skie go,  su wal -
skie go,  oraz  pi lo ta żo wy  pro gram  re struk tu ry za cji  go spo dar ki  i prze ciw dzia ła nia  bez ro bo -
ciu  w wo je wódz twach  Pol ski  Pół noc nej.
W„Stra te gii  Roz wo ju  Spo łecz no -Go spo dar cze go Wo je wódz twa War miń sko -Ma zur -
skie go”  okre ślo no  ce le  i za da nia  do wy ko na nia  na la ta  2000–2015,  a ta kże  za war to  sta -
no wi sko  od no śnie  przy szłe go  człon ko stwa  Pol ski  w Unii  Eu ro pej skiej.  Ho ry zont  cza so -
wy  stra te gii  roz wo ju  spo łecz no -go spo dar cze go  wo je wódz twa  war miń sko -ma zur skie go  się -
ga  2015  r.  Pra ce  pod czas  opra co wy wa nia  stra te gii  po dzie lo no  mię dzy:  Re gio nal ny  Ko -
mi tet  Ste ru ją cy  (ze spół  ope ra cyj ny  – 23  oso by),  Ra dę  Pro gra mo wą  (ze spół  opi nio daw czy
– 130 osób), dzie  więć grup ro  bo  czych (łącz  nie 149 osób), któ  re wy  ko  na  ły pra  cę me  ry  to  -
rycz ną,  i czte ro oso bo wy  ze spół  re dak cyj ny.  Za pla no wa nie  i ko or dy no wa nie  dzia łań  na -
le ża ło  do De par ta men tu  Stra te gii  Roz wo ju  i Po li ty ki  Re gio nal nej  Urzę du  Mar szał kow skie -
go  w Olsz ty nie.  Pro ces  roz po czął  się  od okre śle nia  głów nych  ob sza rów  stra te gicz nych
(prio ry te tów  roz wo ju),  wo kół  któ rych  bu do wa no  stra te gię.  Wy od ręb nio no  ich  w su mie
osiem:
• wspie ra nie  przed się bior czo ści,
• edu ka cja,
• in fra struk tu ra  tech nicz na,
• re struk tu ry za cja  ob sza rów  wiej skich,
• roz wój  tu ry sty ki,
• śro do wi sko  przy rod ni cze,
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• dzie dzic two  i kul tu ra.
Dla  ka żde go  ob sza ru  wy ko na no  dia gno zę  pro spek tyw ną,  a na ich  pod sta wie  prze pro -
wa dzo no  syn te zę  dia gnoz.  Ma te riał  dia gno stycz ny  oraz  ana li za  SWOT  sta no wi ły  pod sta -
wę  do okre śle nia  wi zji  wo je wódz twa  do 2015  r.  i głów ne go  ce lu  roz wo ju.  Ce le  i za da nia
stra te gii  okre śli li  człon ko wie  bra nżo wych  grup  ro bo czych  me to dą  ak tyw ne go  pla no wa -
nia  stra te gicz ne go  (MAPS).  Obo wią zy wa ła  za sa da  zgo dy  wszyst kich  człon ków  gru py
na ka żdy  za pis  ce lu  i dzia ła nia  stra te gicz ne go.  Ce le  i dzia ła nia  do bie ra no  tak,  by  by ły  mie -
rzal ne  i po zwa la ły  na oce nę  po stę pów  w osią ga niu  ce lu  głów ne go.  Wstęp na  wer sja  stra -
te gii  by ła  kon sul to wa na  na po nad  40  spo tka niach  w po wia tach  i ró żnych  śro do wi skach
w re gio nie2.  Za ło żo no,  że  pla no wa nie  stra te gicz ne  nie  za koń czy  się  w dniu  przy ję cia  stra -
te gii  przez  Sej mik Wo je wódz twa.  Pro ces  re ali za cji,  we ry fi ka cji  i ak tu ali za cji  bę dzie  miał
cha rak ter  cią gły. 
W stra te gii  przy ję to  na stę pu ją ce  wskaź ni ki  i kie run ki  dzia łań:
• wzrost  go spo dar czy  umo żli wia ją cy  spój ność  eko no micz ną  wo je wódz twa  (udział
w PKB  na po zio mie  co  naj mniej  3%)  oraz  wy pra co wa nie  PKB  per  ca pi ta w wo -
je wódz twie,  któ ry  za pew ni  zmniej sze nie  dy stan su  w sto sun ku  do śred nie go  po zio -
mu PKB per  ca pi ta w kra ju  i w re gio nach  Unii  Eu ro pej skiej,
• two rze nie  no wych  miejsc  pra cy  oraz  po pra wę  wa run ków  ży cia  lud no ści  w ra mach
spój no ści  spo łecz nej,
• po pra wę  wa run ków  roz wo ju  przed się bior czo ści  i pro mo cji,  two rze nia  no wo cze snej
in fra struk tu ry  tech nicz nej  i wa run ków  do zdo by wa nia  współ cze snej  wie dzy.
Opra co wa nie  stra te gii  roz wo ju  od by wa ło  się  w wa run kach  nie ko rzyst nych  eko no micz -
nie.  Re gion  War mii  i Ma zur  tra cił  swo ją  kon ku ren cyj ność  wzglę dem  in nych  re gio nów
w kra  ju (rys. 1). Od 1995 r. do 1999 r. na  stą  pił nie  wiel  ki wzrost PKB per  ca pi ta w wo je -
wódz twie  (o ok.  3%).  Na stęp nie,  w 2001  r.,  za no to wa no  spa dek  o ok.  2%.  Z rys.  1  wy ni -
ka  rów nież,  że  spój ność  eko no micz na  jest  wy so ce  nie ko rzyst na  w sto sun ku  do więk szo -
ści  wo je wództw  w Pol sce.  W okre sie  bu do wa nia  stra te gii  wo je wódz two  war miń sko -ma -
zur skie go  PKB  per  ca pi ta (ok.  33%)  by ło  na trzy na stym  miej scu  w ran kin gu  wo je wództw
w Pol sce  (przed woj.  pod kar pac kim  i świę to krzy skim). Wtym  cza sie  naj więk szy  PKB  per
ca pi ta za no to wa no  w woj.  ma zo wiec kim  (po nad  dwu krot nie  wy ższy  niż  w ana li zo wa nym
przy pad ku).
W 2004  r.  w wo je wódz twie  war miń sko -ma zur skim  (po dob nie  jak  w po zo sta łych  re -
gio nach  w Pol sce)  roz po czął  się  pro ces  ak tu ali za cji  stra te gii  (uchwa ła  Sej mi ku Wo je wódz -
twa  War miń sko -Ma zur skie go  nr  XXVI/361/04  z dnia  26  paź dzier ni ka  2004  r.).  W wy ni -
ku  prac  usta lo no  3  prio ry te ty  stra te gicz ne: 
Prio ry tet  1  – Kon ku ren cyj na  go spo dar ka,
Prio ry tet  2  – Otwar te  spo łe czeń stwo,
Prio ry tet  3  – No wo cze sne  sie ci.
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2 Me to dy kę  i opis  or ga ni za cji  prac,  pe łen  wy kaz  osób  i in sty tu cji  za an ga żo wa nych  w przy go to wa -
nie  stra te gii  roz wo ju  za war to  w „Do ku men ta cji  pro ce su  two rze nia  stra te gii  roz wo ju  spo łecz no -go spo dar -
cze go  wo je wódz twa  war miń sko -ma zur skie go”.Przy ję to  też  trzy  ce le  stra te gicz ne: 
1.  Wzrost  kon ku ren cyj no ści  go spo dar ki. 
2.  Wzrost  ak tyw no ści  spo łecz nej. 
3.  Wzrost  licz by  i ja ko ści  po wią zań  sie cio wych. 
Wy zna cze nie  no wych  prio ry te tów  wy ni ka ło  z ko niecz no ści  do sto so wa nia  stra te gii  roz -
wo ju  do do ku men tów  stra te gicz nych  UE  i Pol ski.  Z da nych  przed sta wio nych  w ta be li  1
wy ni ka,  że  PKB  per  ca pi ta w Pol  sce jest na po  zio  mie 53% UE (2007 r.). Da  ne dla woj.
war miń sko -ma zur skie go  wska zu ją,  że  w la tach  2000–2005  wzro sła  kon ku ren cyj ność  re -
gio  nu o 4 punk  ty proc., na  stęp  nie stan ten utrzy  mał się do 2006 r., a w 2007 r. na  stą  pi  ło
osła bie nie  kon ku ren cyj no ści  o 1  punkt  proc. Wska zu je  to,  że  za ło żo ny  w stra te gii  roz wo -
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Rys. 1.PKB per capita w Polsce według województw w latach 1995–2002 (w %)
Źródło: Strategia Rozwoju Społeczno-GospodarczegoWojewództwaWarmińsko-Mazurskiego do roku 2020, Załącznik





























%ju  wzrost  go spo dar czy  umo żli wia ją cy  spój ność  eko no micz ną  wo je wódz twa  nie  jest  re ali -
zo wa ny. Wce lu  po rów na nia,  w ta be li  1  za pre zen to wa no  roz wój  woj.  ma zo wiec kie go,  któ -
re go  tem po  wzro stu  w la tach  2000–2005  wy nio sło  10%  (po nad  dwu krot nie  wię cej  niż
w war miń sko -ma zur skim),  a w la tach  2006–2007  przy rost  wy niósł  ko lej ne  7%  (w woj.
war miń sko -ma zur skim  na stą pił  spa dek  o 1%). Wzrost  PKB  per  ca pi ta  w 2007 r. od 2 od 3
punk tów  proc.  w sto sun ku  do 2006  r.  za no to wa no  ta kże  w woj.  pod la skim,  lu bel skim  i lu -
bu  skim (nie jest to jed  nak po  ziom z 2001 r.).
Ob szar  zaj mo wa ny  przez  kra je  na le żą ce  do UE  jest  prze strze nią  po wa żnie  zdy wer -
sy fi ko wa ną  pod wzglę dem  po zio mu  go spo dar cze go  i sy tu acji  spo łecz no -eko no micz nej.
Obej mu je  on  kra je  i re gio ny  kon cen tru ją ce  sil ny  po ten cjał  eko no micz ny  i in no wa cyj ny,
a obok  ta kże  kra je  i re gio ny  opóź nio ne  w roz wo ju,  re gio ny  de pre sji  i sku pi ska  wy so kie -
go  bez ro bo cia.  Świad czy  o tym  m.in.  prze pro wa dzo na  ana li za  PKB  per  ca pi ta woj. war  -
miń sko -ma zur skie go. 
Sy tu acja  wo je wódz twa  nie  po pra wia  się,  mi mo  am bit nych  stra te gii  roz wo ju  (za ło żo -
no  two rze nie  no wych  miejsc  pra cy,  po pra wę  wa run ków  ży cia  lud no ści  oraz  roz wo ju  przed -
się bior czo ści  i pro mo cji,  two rze nia  no wo cze snej  in fra struk tu ry  tech nicz nej  i wa run ków
do zdo by wa nia  współ cze snej  wie dzy).  Przy czyn  te go  sta nu  jest  wie le,  a jed ną  z wa żniej -
szych  jest  ni ski  po ziom  wy ko rzy sta nia  wie dzy  w wo je wódz twie.  Po miar  wie dzy  w wo -
je wódz twach  wy ka zał,  że  woj.  war miń sko -ma zur skie  zaj mu je  14  miej sce  w Pol sce  w ran -
kin gu  wy ni ka ją cym  ze  wskaź ni ka  go spo dar ki  opar tej  na wie dzy  KEI  (ang.  Know led ge  Eco -
no my  In dex)  (Pucz kow ski,  2009a:  95).  Za pi sa ne  w stra te gii  roz wo ju  wo je wódz twa  na la -
ta  2000–2006  ce le  ope ra cyj ne  w za kre sie  edu ka cji  nie wie le  zmie ni ły  sy tu ację  w za kre sie
za rzą dza nia  wie dzą.  W za ło że niach  stra te gii  roz wo ju  do 2020  r.  przy ję to  bar dzo  ogól ni -
ko we  za pi sy  do ty czą ce  wzro stu  wie dzy  w spo łe czeń stwie,  wspie ra nia  wszel kich  ini cja -
tyw  zmie rza ją cych  do po wo ły wa nia  no wych  uczel ni  (przede  wszyst kim  o pro fi lu  tech nicz -
nym)  oraz  roz sze rza nia  kie run ków  kształ ce nia  w już  ist nie ją cych  (np.  o in ży nie rię  sys te -
mów  in for ma tycz nych,  tech ni ki  mul ti me dial ne,  sys te my  in for ma tycz ne  w przed się bior -
stwach,  po li ty kę  i eko no mi kę  tu ry sty ki),  a ta kże  wzmoc nie nia  i usta bi li zo wa nia  ka dry  na -
uko wo -dy dak tycz nej,  zwięk sza nia  do stęp no ści  szkół,  wspie ra nia  re ali za cji  funk cji  szko -
ły  i sys te mu  do sko na le nia  kadr  w oświa cie.  Ba da nia  po rów naw cze  za rzą dza nia  wie dzą  re -
gio nów  oraz  wo je wództw  w UK  i Pol sce  po twier dzi ły  rów nież,  że  wo je wódz two  war miń -
sko -ma zur skie  wy ma ga  zmian  w stra te gii  roz wo ju  re gio nal ne go  (z KEI  =  2,72  pkt).  Zaj -
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Ta be la  1.  PKB per ca  pi  ta w la  tach 2000–2007 w sto  sun  ku do UE27=100 (w %)
Źró dło: Rocz ni ki Sta ty stycz ne Wo je wództw GUS 2000–2008, www.pmr pu bli ca tions.com/2009, De par ta ment Ko or dy na cji Pro -
gra mów  Re gio nal nych,  MRR  na pod sta wie  Eu ro stat,  2007.
Wy szcze gól nie nie 2000 2001 2002 2003 2004 2005 2006 2007
Pol ska 47 46 45 48 51 50 50 53
ma zo wiec kie 67 72 70 76 77 81 82 84
war miń sko -ma zur skie 35 33 34 37 39 39 39 38
pod la skie 32 46 35 36 38 37 37 39
lu bel skie 29 43 31 34 35 34 34 36
lu bu skie 38 54 39 41 46 45 44 47mu je  ono  ostat nie  miej sce  na li ście  ran kin go wej  ana li zo wa nych  re gio nów  (Pucz kow ski,
2009b:  57). Wpły nę ły  na to  ni skie  wy ni ki  w za kre sach  wa run ków  przed się bior czo ści  (5,27
pkt),  sys te mów  in no wa cyj nych  (2,50  pkt)  i za so bów  ludz kich  (1,55  pkt). 
Za koń cze nie
Ce lem  opra co wa nia  by ła  pró ba  iden ty fi ka cji  pod sta wo wych  pro ble mów  for mo wa nia
stra te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym.  Po sta wio no  hi po te zę,  że  przy dat ność  stra -
te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym  za le ży  od za sto so wa nia  pod czas  jej  bu do wy  wła -
ści wej  pro ce du ry  i do bo ru  wskaź ni ków.  Prze pro wa dzo na  ana li za  stra te gicz ne go  za rzą dza -
nia  roz wo jem  re gio nal nym  po zwa la  na wstęp ne  sfor mu ło wa nie  wnio sku,  że  pla no wa nie
stra te gicz ne  przy wy so kim  stop niu  ogól no ści  mo że  po wo do wać,  że  nie  osią gnie  się  ocze -
ki wa nych  re zul ta tów  (ba da nia  wy ka za ły,  że  za miast  więk szej  spój no ści  osią gnię to  gor sze
wy ni ki  od za kła da nych).  Nad mier ne  uogól nie nia  po wo du ją,  że  nie  są  zde fi nio wa ne  ce le
szcze gó ło we,  spo so by  ich  re ali za cji,  mo ni to rin gu,  kon tro li  oraz  od po wie dzial no ści  per -
so nal nej.  Dys ku syj ne  jest  rów nież  pla no wa nie  wie lu  prio ry te tów,  gdy  za so by  są  ogra ni -
czo ne,  w tym  ludz kie,  ka pi ta ło we  i tech no lo gicz ne.  Ba da nia  wy ka za ły  ta kże,  że  roz wój
re gio nu  opar ty  na czyn ni kach  eg zo ge nicz nych  (środ kach  unij nych,  współ pra cy  trans gra -
nicz nej)  nie  przy no si  ocze ki wa nych  re zul ta tów.  Stwier dzo no  ta kże  nie wy star cza ją cy  po -
ziom  wy ko rzy sta nia  po ten cja łu  na uko wo -ba daw cze go  w bu do wa niu  stra te gii,  zna cze nia
no wej  wie dzy  eko no micz nej  oraz  wzra sta ją cej  ro li  pro ce su  umię dzy na ro do wie nia. 
W ostat nich  la tach  da je  się  za uwa żyć  szyb ki  roz wój  ukła dów  in sty tu cjo nal nych  po -
li ty ki  in tra re gio nal nej.  Pro ces  ten  jest  jed nak  sil nie  zró żni co wa ny  w prze kro ju  wo je wództw.
Wo je wódz twa  sil ne,  przo du ją ce  w pro ce sie  trans for ma cji,  ce chu je  na ogół  bo ga ty  układ
in sty tu cjo nal ny.  W wo je wódz twach  słab szych  eko no micz nie  brak  jest  czę sto  wie lu  pod -
sta wo wych  „ak to rów”,  nie zbęd nych  w roz wo ju  re gio nal ne go. Wwo je wódz twach  sil nych
pro ble mem  jest  nie do sta tecz ne  wspar cie  po wią zań  (w za kre sie  in ten syw no ści  i ja ko ści)
mię dzy  po szcze gól ny mi  in sty tu cja mi  oraz  okre śle nie  pre cy zyj nych  kry te riów  wspie ra nia
naj lep szych  in sty tu cji  i pro jek tów  na za sa dach  kon kur so wych. Wwo je wódz twach  sła bych
w dal szym  cią gu  pro ble mem  jest  ka ta li zo wa nie  po wsta wa nia  nie zbęd nych  in sty tu cji  wspie -
ra ją cych  roz wój.
Obec nie  upo wszech nia  się  po gląd,  że  obiek tyw ną  pra wi dło wo ścią  pro ce su  trans for -
ma  cji jest wzrost wszel  kich zró  żni  co  wań, w tym ta  kże re  gio  nal  nych. Ozna  cza to, że dzia  -
łal ność  in ter wen cyj na  pań stwa  mo że  przy czy nić  się  je dy nie  do spo wol nie nia  tem pa  wzro -
stu  tych  zró żni co wań,  a od wró ce nie  obiek tyw nych  ten den cji  wy ma ga ło by  ol brzy mich  środ -
ków.  Gdy by  istot ną  ro lę  od gry wa ły  przed się wzię cia  wy rów naw cze  o re la tyw nie  ni ższej
efek tyw no ści,  mo gło by  to  za gra żać  dy na mi ce  roz wo ju  spo łecz no -go spo dar cze go.  Przy -
ję cie  cał ko wi cie  pa syw nej  po li ty ki  wo bec  pro ble mu  na ra sta ją cych  zró żni co wań  prze strzen -
nych  ma  jed nak  ta kże  wy raź ne,  ne ga tyw ne  na stęp stwa,  na wet  w wa run kach  pań stwa
względ nie  jed no li te go  et nicz nie  i kul tu ro wo.  Pro ble my  po ja wią  się  na płasz czyź nie  eko -
no micz nej,  spo łecz nej  oraz  po li tycz nej.  Trwa ła  mar gi na li za cja  eko no micz na  nie któ rych
ob sza rów  kra ju  w kon tek ście  eu ro pej skim  jest  trak to wa na  ja ko  nie do pusz czal na,  na wet
w wa run kach  wy so kiej  mo bil no ści  prze strzen nej  spo łe czeń stwa.  Pro ble my  i ne ga tyw ne
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74kon se kwen cje  spo łecz ne  wią żą  się  z za miesz ki wa niem  zna czą cej  czę ści  lud no ści  na ob -
sza rach  po zba wio nych  do stę pu  do wie lu  zdo by czy  cy wi li za cyj nych  no wo cze sne go  spo -
łe czeń stwa  post in du strial ne go. 
Zbyt  du że  zró żni co wa nia  re gio nal ne  mo gą  pro wa dzić  do dys pro por cji  roz wo jo wych,
któ re  za gro żą  spój no ści  te ry to rial nej  pań stwa.
Wy bra ny  mo del  po li ty ki  roz wo ju  re gio nal ne go  bę dzie  miał  za sad ni czy  wpływ  na to,
czy  układ  re gio nal ny  bę dzie  ce cho wać  dy na mi ka,  czy  też  bę dzie  sta no wić  ob cią że nie  ogól -
ne go  roz wo ju  spo łecz no -go spo dar cze go  kra ju.  Z tych  wzglę dów  wy da je  się  nie zbęd na  iden -
ty fi ka cja  wy zwań  o pod sta wo wym  zna cze niu  dla  roz wo ju  spo łecz no -eko no micz ne go  oraz
scha rak te ry zo wa nie  zwią za nych  z ni mi  uwa run ko wań  i kon se kwen cji.  Zwięk sze nie  funk -
cji  apli ka cyj nej  stra te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym  wy ma ga  do pre cy zo wa nia
głów nych  ce lów  roz wo ju  ob sza rów  go spo dar czych  uzna nych  za kon ku ren cyj ne  w da nym
re gio nie.  Ba da nia  wy ka za ły,  że  wzo ro wa nie  się  na stra te giach  in nych  wo je wództw  jest  za -
ło że niem  nie wła ści wym.  Uzna ne  przez  na ukę  i zwe ry fi ko wa ne  w prak ty ce  głów ne  czyn -
ni ki  suk ce su  roz wo ju  go spo dar cze go  nie  wy ma ga ją  pro ce du ry  „wy wa ża nia  otwar tych
drzwi”.  W kie ro wa niu  pro ce sa mi  roz wo ju  na le ży  wy ko rzy stać  czyn nik  pod sta wo wy,  ja -
kim jest wie  dza.
Przy dat ność  stra te gii  za rzą dza nia  roz wo jem  re gio nal nym  za le ży  od za sto so wa nia  pod -
czas  jej  opra co wy wa nia  wła ści wej  pro ce du ry  i do bo ru  wskaź ni ków.  Wy ko rzy sta ne  źró -
dła  oraz  spo sób  we ry fi ka cji  hi po te zy  mo gą  być  przy czyn kiem  do roz wią za nia  pro ble mu.
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Sum ma ry
In the process of strategic planning the strategy of development as well as applications
realizing it are formulated. Planning is the basis for preparing and taking decisions
referring to principles, trends and the pace of far-reaching development. Elaboration of
the strategy of regional development management is the undertaking of large scale
complexity. It comprises decisions referring to development perspectives, formulating
purposes and determining (choice) the methods of their realization, analysis of social and
political conditions, collecting and processing the information. Conditioning of defining
the strategy has a versatile character. None of the above-mentioned areas can be regarded
as less important. 
The purpose of this study is to attempt to identify basic problems of forming the strategy
of regional development management.
The study contains a brief description of planning regional development on the basis
of the literature of the subject, and then empirical verification of the accepted hypothesis.
Considerations and based upon them conclusions can be useful in working out the
strategy of regional development management. 
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